193 czołt 


Zniszczona 


przeciągu 6 dni) , 


Brytyjsko—pólłnocno-amerykański wielki atak na front tunetański spełzł 
na niczym. — Działalność oddziałów wywiadowczych 


Z Kwatery Głównej Fiihrera, 
dnia 27 kwietnia. 

Naczelne Dowództwo 
Zbrojnych podaje: 

Z frontu wschodniego wę 
wano o obustronnej działalnoś- 


Sił 


Włoski komunikat wojenny 


RZYM (DNB). Włoski komunikat 
wojskowy z poniedziałku ma na- 
stępujące brzmienie: 

Główna kwatera sił zbrojnych 
podaje: 

Na południowym froncie tune- 
tańskim  załamały się miejscowe 
natarcia nieprzyjacielskie o prze- 
ciwdziałania oddziałów włoskich. 
Długotrwały silny nacisk na za- 
chodnim odcinku został powstrzy- 
many w ciężkich walkach, w któ- 
rych nieprzerwanie brało udział 
niemieckie i włoskie lotnictwo. 
Lotnictwo angielskie i amerykań- 
skie straciło w niedzielę 12 ma- 
szyn. Z tego 7 strąciły myśliwce, 
S zdś artyleria przeciwlotnicza. 

W ciężkich walkach ostatnich 
dni odznaczyły się w szczególności 
następujące niemieckie jednostki | 


-atilan 


Fr 


na frencie wschodnim 


mocy obronnej niemiecko-włos- 
kich wojsk. W dniu wczoraj- 
szym nieprzyjaciel dokonywał 
tylko odosobnionych gwaltow- 
nych natarć i ataków. Odparto 


ci oddziałów wywiadowczych 
i szturmowych. 

Również druga faza totalnego 
brytyjsko - północno - amery- 
kańskiego ataku na front tune- 
tański spełzła na niczym wobec 


W czasie od 20 do 26 kwietnia 
oddziały armiislądowej i lot- 
nictwo zniszczyły albo uczyniły 
niezdolnymi do ruchu 193 nie- 
przyjacielskie czołgi. Krwawe 
straty nieprzyjaciela są ciężkie. 


wojskowe: 10 dywizja pancerna, 
2 batalion 433 pułku grenadierów 
i batalion strzelecki lotnictwa. 

Włoskie samoloty zaatakowały 
na wodach Cyrenaiki silnie chro- 
niony konwój i trafiły torpedami 
statki handlowe © pojemności 8.000 
i 5.000 TRE. 

W niedzielę po południu przela- 
tywały samoloty nieprzyjacielskie 
ponad miejscowościami na Sycylii 
i zrzuciły bomby kruszące i zapa- 
lające. Uszkodzono kilka budyn- 
ków. W Likacie (Agrigent) zabito 
jedną cywilną osobę. Okręg Ca- 


się włoskie 


żu daje się również 


gliari był w poniedziałek w gadzi- 


je po części w przeciwnatarciu. |. 


i szturmowych 


wie broni z tam działającymi 
niemieckimi oddziałami krwawo 
odparły liczne z wielką przewa- 
gą sił przeprowadzane nieprzy- 
jacielskie ataki. 

Brytyjskie bombowce zaatako- 
wały ubiegłej nocy kilka miej- 
scowości zachodnich Niemiec, 
między innymi miasta: Duisburg, 
Oberhausen i Mülheim. Zrzuco- 
no bomby na dzielnice mieszkal- 
ne, szpitale i inne budynki pu- 


Podczas ciężkich walk odpie- | bliczne. Ludność poniosła stra- 
rających szczególnie odznaczyły |ty. Zestrzelono conajmniej 16 
dywizje Pistoia spośród  nieprzyjacielskich 
i Trieste. W wiernym braterst- molotów. 


Skutki braku tonsżu 


BUENOS AIRES. (DNB). An- i 
gielsko-amerykański brak tona-|i lutym ubiegłego roku do por- 
specjalnie. tu w Buenos 
odczuwać w komunikacji zamor | jeszcze 30 parowców amerykań- 
skiej z państwami Południowej | skich, 
Ameryki. I tak według statysty-|w roku 1943 nie przybyło wię- 


sa- 


jednej szóstej. Gdy w styczniu 


Aires zawinęło 


to w tym samym czasie 


nach rannych bombardowany. Ilość iki brytyjskiej izby handlowejjcej nad 5 parowców. Komuni- 


ofiar jeszcze niewiadoma. | 
Cztery włoskie samoloty nie no- 
wróciły z wypraw dni ostatnich. 


amerykańska komunikacja mor-|kacja okrętowa z Wielką Bry- 
ska z Argentyną spadła w po-|tanią spadła 
'równaniu z rokiem ubiegłym dojż rokiem 1942 do połowy. 


Gl.-POISNIEGO -bZRTWONCYO -MIZYŻA 


w związku z masowym mordem w Katynie 


WARSZAWA. (DNB). Również 
centralny wydział Polskiego 
Czerwonego Krzyża zajął w tej 
ebili stanowisko w sprawie 
masowego morda w Katynie i 
wystosował następujące pismo 
do prezesa Międzynarodowego 
Kcmitetu Czerwonego Krzyża 
w Genewie: 

„W obliczu swego obowiązku 
przyczynienia się w granicach 
istniejących możliwości do wy- 
Jaśnienia bolesnego wypadku 
pod Smoleńskiem, Polski Czer- 
weny Krzyż ma zaszczyt podać 
Panu do wiadomości treść spra- 
wozdania swego generalnego 
sekretarza, który na zaprosze- 
nie władz niemieckich udał sią 
na czele komisji technicznej na- 
szego biura informacyjnego do 
Smoleńska. Pan  Skarzyński 
stwierdził, co następuje: 


W 


ni odcinku 


1. W okolicy Smoleńska, w| można wnosić, że morderstwa 
miejscowości MKaiyn znajdują | dokonano w miesiącach marcu 
się masowe groby polskich ofi-ii kwietniu 1940 r. 
cerów, którc to groby zostały| 5, Dotychczas zdołano ziden- 
częściowo otwarte. tyfikować jedynie niewielką li- 

2. Na podstawie zbadania o-| czbę zwłok (około 150). 
koło 300 odgrzebanych zwłok| 6, Dla zidentyfikowania i uło- 
można stwierdzić, że oficerowie żenia listy wszystkich wymor- 
ci zostali wymordowani strzała- , gowanych okazało się potrzeb- 
mi z pistoletu w kark; typowo ne wzmocnienie o dalszych pięć 
jednakowe rany pozwalają na qo sześciu osób wysłany do 
wniosek, że stracenia dokonali | Smoleńska techniczny zespół 
fachowo wyszkoleni oprawcy. Polskiego Czerwonego Krzyża. 


3. Morderstwo nie posiadaj 7. Prace komisji technicznej 
cech mordu rabunkowego; na: mogą być dalej kontynuowane 
trupach znajdują się jeszczeji prowadzone jedynie przy ści- 
mundury, buty, odznaczenia,|słej współpracy z właściwymi 
poza tym znaleziono przy wy-| miejscowymi niemieckimi wla- 
mordowanych znaczne sumy | dzami wojskowymi. 
polskiej waluty. 8. Nasza komisja techniczna 

4. Ze znalezionych przy zwło- | spotkała się na miejscu w swo- 
kach papierów i dokumentów jej działalności z bardzo uprzej- 


anta W Ta 


mą pomocą i współpracą ze 
strony niemieckich władz woj- 
skowych. 


Na podstawie podanego w ni- 
niejszym sprawozdaniu sianu 
faktycznego i w uwzględnieniu 
artykułu czwartego lit. D, E, 


w porównaniu 


statutu Międzynarodowego Wy- 
działu Czerwonego Krzyża (23 
sierpnia 1930 r.) prosimy Pana, 
Panie prezesie, e rozważenie 
wszelkich kroków 1 środków, 
przewidzianych w statucie Mię- 
dzynarodowego Wydziału i sto- 
jących do dyspozycji Wydziału 
na podstawie umowy międzyna- 
rodowej. 


Polski Czerwony Krzyż 
Wydział Centralny 


W. Lachert, prezes. 
Dr. WŁ Gorczycki, dyrektor. 


l ziszczono DL czołgów 


W niezmordowanych walkach zlikwidowano nieprzyjacielskie wdarcia sie. 


BERLIN, (DNB). Na środko- 
wym odcinku frontu tunetań- 
skiego zgromadził nieprzyjaciel 
w ostatnich dniach większe siły 
pancerne, które miały przeła- 
mać niemiecko-włoskie stano- 
wiska wzdłuż drogi prowadzą- 
cej na północo-wschód. W go- 
dzinach rannych Wielkiego. 
Piątku rozpoczęli Brytyjczycy 
i Amerykanie atak, poprzeć. 
ny ciężkim ogniem artylerii. 
Niemieccy grenadierzy i oddzia- 
ły pancerne, przeciwlotnicze 
* przeciwpancerne armaty zada- 
ły nacierającym 1 za wszelką 
cenę szukającym  rozstrzygnię- 
€a masom pancernym A 
jaciela ciężkie straty. W pierw-, 
szej fazie tych walk padło 48 


Ciężkie walki obronne: 
nieprzyjacielskich czołgów jako | poparte bombowcami i szybki- 
ofiary bomb i broni pokładowej |mi samolotami bojowymi. 
niemieckich samolo:ów pikują- Podczas niszczenia powsta- 
cych i myśliwskich. łych pozycji klinowych nieprzy- 

Porucznik Reinet, który osiąg- | jaciela, jak również podczas 
nął na froncie tunetańskim swo-|walk obronnych przeciwko nie- 
je 140 zwycięstwo w powietrzu. |przyjacielowi nacierającemu w 


unieruchomił ciężki amerykań- | kierunku na południowo- 
ski czołg. Gdy dowództwo nie- | wschód, zniszczono dalsze 33 
przyjacielskie zauważyło,  Że| wozy pancerne, czyli w sumie 


wskutek tych ciężkich strat 
plan przełamania pozycyj zo- 
stał zniweczony, skierowało ono 
część swoich sił na południowo- 
wschód, gdzie jednak również 


zniszczono 81 'brytyjsko-amery- 
kańskich czołgów. W dniu 24 
kwietnia trwały ciężkie walki 
w dalszym ciągu. Ustawicznie 
usiłował nieprzyjaciel przedrzeć 
zostały powstrzymane. Inne gru|się naprzód, ale każdy metr 
py wojsk próbowały utworzyć 'zdobyteso terenu- opłacał on 
wdarcie się klinowe. Zamiar| ciężkimi stratami w ludziach 
ten byt rozpoznany i udarem-ii w sprzęcie wojennym. 

niony przez przeciwuderzenie.' Działania obronne wojsk nie- 


miecko-włoskich poparte były 
akcją samolotów  pizujacych, 
niszczycielskich i bombowców, 
które bez przerwy atakowały. 

Dziesięć czołgów  nieprzyja- 
cielskich zniszczono bombami 
i bronią pokładową samolotów, 
a wielka ilość innych czołgów 
została tak ciężko uszkodzona, 
że należy je zaliczyć do niezdol- 
nych do akcji. 

Trafiono również ciężko w 
wozy ciężarowe. ostarczające 
posiłki. Niemieckie samoloty 
myśliwskie zestrzeliły 4 brytyj- 
skie samoloty. Trzy dalsze nie- 
przyjacielskie maszyny strąciła 


OS 


bateria przeciwlotnicza. 
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ETRURII UTENA F 


Wódz Niemiec przyjął 
rezydenta państwa słowackiego 
Dr. Tise 


Rezmowy w du hu niemiecko-siłowackie| 
przyjaźni i koleżeństwa 


(DNB). Kwatera Główna Wo- 
dza Niemiec, dnia 23 kwietnia. 

Wódz Niemiec przyjął dziś 
słowackiego prezydenta państ- 
wa dr. Tiso, który przybył w to- 
warzystwie prezesa ministrów 
dr. Tuka, ministra spraw wew- 
nętrznych Sano Mach i ministra 
obrony Catlosa do Głównej 
Kwatery Wodza. 

Wódz Niemiec przeprowadził 
rozmowę w duchu przyjaznym 
z dr. Tiso na temat zmagań się 
narodów Europy z  bolszewiz- 
mem i anglo-amerykańską de- 
mokracją o wolność, W tych 
rozmowach, w których brał 
udział: minister spraw zagra- 
nicznych Rzeszy von Ribbentrop, 


l słowackim 


słowackiej strony prezes mini. 
strów dr. Tuka, minister spram 
wewnętrznych Sano Mach i ge- 
nerał Catios, podkreślona zo 
stała przyjaźń i kęteżeństwa 
panujące między Rzeszą Nie 
miecką a narodem słowackim. 
Naród słowacki walczy pe 
stronie państw „Paktu Trzech 


|Mocarstw" i przy boku armii 


niemieckiej będzie trwać aż da 
ostatecznego zwycięstwa. 
Podczas wizyty dr. Tiso w 
Głównej Kwaterze Wodza Nie- 
miec uczestniczyli również poseł 
niemiecki w Preszburgu, Ludin, 
poseł słowacki w Berlinie, Cer- 
nak, niemiecki generał przy 
ministerstwie obro- 


generał-feldmarschall Keitel, zelny, generał Schlieper. 


Moskwa zrywa stosun 


ki 


z gen. Sikorskim 


BERLIN. (DNB). 


Sowiecka Inięte przeciwko Związkowi So- 


agencja prasowa Tass, podała do | wieckiemu ze strony niemieckiej 


wiadomości, że komisarz spraw 
zagranicznych Mołotow, wręczył 
25 b. m. w Moskwie przedstawi- 
cielowi szefa polskich emigran- 
tów Sikorskiego notę rządu so- 
wieckiego, według której rząd 
ZSRR postanowił zerwać stosun- 
ki z polskimi emigrantami w 
Londynie. 

Jako uzasadnienie tego kroku 
podaje Mołotow w swej nocie, 
że rząd sowiecki uważa zacho- 
wanie się polskich emigrantów 
w ostatnim czasie za absolutnie 
nienormalne i sprzeczne z wszel 
kimi zasadami i normami sto- 
sunków między dwoma  sprzy- 
mierzeńcami. Oskarżenia wysu- 


w związku ze sprawą  katyń- 
ską, zostały przez prasę połską 
pci każdym względem rozdmu- 
chane, fakt zaś, że kampania 
przeciwko Związkowi Sowiec- 
kiemu jes: prowadzona przez 
prasę niemiecką i polską, nie 
pozostawia wątpliwości, że mię- 
dzy Niemcami i polskimi emi. 
grantami w Londynie istnieje 
kontnkt i porozumienie co de 
kontynuowania tej kampanii. 
Dlatego rząd sowiecki postano- 
wił zerwać swe stosunki 
z polskimi emigrantami, skupio 
nymi w okół generała Sikor- 
skiego. 


LU GS 


jeszcze 330. 


000 Polaków? 


„Kto jeszcze mówi o sowieckiej misji kułturał- 
nej, winien jak naiszybciej znaleźć się w zakła- 
dzie dia umysłowo chorych" 


Nowe qiosy w związku z mass5wym mor- 
derstwem w Katynie 


BERLIN. (DNB). Prasa światowa 
wciąż jeszcze żywo omawia żydow- 
sko - bolszewicki mord masowy w 
lesie katyńskim. Przy tym mówi 
się, że Sowiety jeszcze więcej lu- 
dzi mają na'swoim sumieniu. I tak 
donoszą z Teheranu, że w r. 1941 
zawarta została umowa między 
naczelnym dowódcą polskim w 
Teheranie a władzami sowieckimi, 
zgodnie zaś z tą umową miano 
Stworzyć na Bliskim Wschodzie 
armię polską, złożoną z 400.000 żoł 
nierzy, którzy wówczas znajdowali 
się w Związku Sowieckim. Dotych- 
czas jednakowoż przybyło tylko 
30 — 40 tysięcy Polaków — męż- 
czyzn i około 15.000 kobiet i dzieci 
przez Astrachań i Kaukaz do Te- 
heranu. Znajdowałi się oni wszys- 
cy w opłakanym stanie. Prawie 
nikt nie posiadał płaszcza, aczkol- 
wiek była to surowa zima, O 
100.009 kobiet i dzieci, co do któ- 
rych Sowiety twierdziły, że znaj- 
dują się jeszcze w Związku Sowiec 


kim, nie słyszano nie więcej, wła. I 


dze sowieckie odpowiadały na re- 
kiamacje, że trudności iranspor- 
towe utrudniały dotychczas wy- 
jazd. Wszystkie zatem  oznakł 
przemawiają za tym, że bolszewi- 
ey wymordowali dalszych 350.00€ 
Polaków. 

„Nawet najsiiniejsza antyfaszy- 
stowska propaganda biednie wo. 
bec tego, co zmuszony byłem oglą- 
dać w grozę budzącym lesie ka- 
tyńskim* — pisze specjalny kores- 
pondent gazety hiszpańskiej „ABC* 
w swoim artykule na temat po- 
twornej zbrodni sowieckiej pod 
Smoleńskiem. „Zbrodnia katyńska 
stanowi koronę wsi:%stkich deko- 
nanych przez Sowiety czynów sza- 
tańskich, wobec której to zbrodni 
wołam na cały głos: Europo, dla 
czegóż nie sprzysięgasz się cała Ala 
pomszczenia tych zmarłych i dla 
przeszkodzenia temu, by twoją 
równiny, lasy, strumicnie i wybrze 


ża nie musiały kiedyś poznać te + 


nieludzkie okrucieństwa“. 
(Dckończenie na str. 2-ejt 


orgent 


Przygotowywanie olbrzymiego żydowskiego planu finansowego. Żydzi 2a-| 


GONIEC CODZIENNY 


aua 


mierzają stworzyć wielki międzynarodowy interes walutowy. Wszystkie 
nieprzyjazne Osi państwa pod kontroią finansową Wailstreet 


BERLIN. (DNB) Zarówno 
amerykańska agencja prasowa 
United Press jak i brytyjskie 
biuro Reutera podaje wiadomo- 
dci, które zapowiadają ważne 


zdobyło inną drogą, na przy- 
kład wskutek aktywnego bilan- 
su handlowego płatniczego 
wymagane do funduszu stabili- 
zacyjnego ilości złota, przewi- 


Sł 


wydarzenia w dziedzinie połity-|duje plan międzynarodową kon- 


ki walutowej w obozie przeciw- 
ników Osi i wróżą wielkie pla- 
my żydowskiej finansjery ame- 
Frykańskiej. 

Chodzi tutaj e plan „stabili- 
sacji międzynarodowej waluty“ 
epartej o złoto, plan opracowa-; 
my przez amerykańskiego mini- 
stra finansów, żyda Morgen- 
thaua. Wspomniany plan ma 
być przedmiofem konferencji 
państw wrogich Osi. Konferen- 
cja ta była już wyznaczona, lecz; 
w międzyczasie znowu ją odro- 
ezono. Trzon planu stanowi 
stworzenie tak zwanego „fun- 
duszu stabilizacyjnego w wy- 
sokości co najmniej 5 mrau 
dolarów, który — i to jest naj- 
ważniejsze—wymaga od państw 
uczestniczących w przygotowy- 
wanym planie walutowym obo- 
wiązkowych wpłat -w złocie. 
Ponieważ zaś dzisiaj bardzo ma- 
ło państw — nie wyłączając An- 
glii — posiada wymagane ilości 
miota, stąd będą one musiały ze- 
aiągnąć odpowiednie pożyczki w 
słocie w Stanach  Zjednoczo- 
nych. Leez żydzi z Wallstreet 
Jako monopolistyczni wiaścicie- 
le zapasów złota światowego 
będą mogli Gyktować staraja- 
eym się o pożyczki w złocie pań- 
stwom warunki gospodarcze. 
na podstawie których będa one 
mogły otrzymać złoto na cel tak 
zwanego funduszu stabilizacyj- 
mego. 

Ażeby z góry wykluczyć moż- 
liwość tego, by jakieś państwo 


trolę kursu, uniemożliwiającą 
wszelką zmianę wartości eelem 
uzyskania aktywnego bilansu 
handlowego. Przeciwko tego ro- 
dzaju kontroli kursu walut, o 
ile ta rzeczywiście uwzględnia 
narodowo-gospodarcze interesy 
zainteresowanych państw, nie 
można byłoby mieć żadnych za- 
strzeżeń, gdyby warunki więk- 
szości i decyzyj w administracji 
funduszem stabilizacyjnym nie 
były z góry tak ułożone, że 
Stany Zjednoczone mogą w 
praktyce swoimi głosami stłu- 
mié wszelką inicjatywę skiero- 
waną przeciwko  ujarzmieniu 
wszystkich przez złoto amery- 
kańskie, Wymagana do zmiany 
kursu większość */s członków 
zarządu funduszu stabilizacyj- 
nego jest dlatego bez zgody 
Amerykanów niemożliwa, pœ 
nieważ Wallstreet będzie posia- 
dała w dyrektorium co najmniej 


25%, a więc 1⁄4 głosów, a nadto | 
jeszcze większy wpływ na z | 


dusz przez głosy państw bezpo- 
średnio zależnych od Stanów 
Zjednoczonych pod wzgledem 
gospodarczym. 

Z cypiczną owartością zazna- 
cza się przy tym wyraźnie, że 
Nowy Jork zamierza przeforso- 
wać wspomnianą regulację wa- 
luty w sposób bezwzględny 
wśród państw zależnych wsku- 
tek wypadków wojennych od 
Stanów Zjednoczonych, a więc 
w praktyce wśród wszystkich 
przeciwników Osi. I tak ame- 


rykańska agencja prasowa Uni- 
ted Press pisała 24 marca 1943 r. 
zupełnie bez żenady: „Trzeba 
przypuszczać, że wywiera się 
już dość silny nacisk, by znów 
upłynnić bogactwa Stanów 
Zjednoczonych w zapasach zło- 
ta. Dobrze poinformowane sfery 
bankowe Nowego Jorku oświad 
czają, że Stany Zjednoczone za- 
inwestowały zbyt wiele swoich 
interesów w złocie, by zgodzić 
się na bezczynność tego złota” 
U. P. Korespondent Robert Lof- 
tus 24 marca 1943. 


W związku z tym specjalnego 
znaczenia nabiera zdanie posła 


cie, w Azji Przedniej, a ostatnio 
także w Indiach, nie mówiąc 
już wcale o podobnym postępo- 
waniu w krajach południowo- 
amerykańskich, w Nowej Zełan 
dii i w Australii. Te oszukańcze 
metody nabiorą jednakowoż 
swego pełnego sensu dopiero 
wówczas, gdy dyskutowane o~ 
becnie plany stabilizacji waluty 
zostaną urzeczywistnione, a. po- 
szczególne państwa nie będą mo- 
gły przeciwstawić pewnych o- 
graniczeń rozpoczętemu przez 
Stany Zjednoczone wyzyskowi, 
wstrzymując, jak to było w u- 


| biegłych dziesiątkach lat,  wy- 


amerykańskiego Johna E. Ran-,Piaty. 


kina, wypowiedziane 27 czerw- 


ca 1941 r. i zacytowane w na- | 
stępującej formie w „American I 


Hebrew“: „Międzynarodowi fi- 
nansiści, przeważnie międzyna- 
rodowi żydzi, kontrolujący za- 
potrzebowanie złota w świecie, 
usiłują w tej chwili ukrzyżować 
cywilizację na krzyżu ze złota”, 


Przedsmak tego, do jakiego 
wyzysku dążą żydzi z Wallstreet, 
|" regulacja waluty, dokona- 
na przez Amerykanów po zaję- 
ciu Francuskiej Afryki Północ- 
nej. Ustalono kurs franka w tak 
niskim stosunku do dolara, że 
przez to średni i mniejszy ciu- 
łacz francuski poszedł w prak- 
tyce z torbami. Natomiast zydzi. 
amerykańscy mogli wszystko, 
co im się wydało godnym kup- 
na, nabyé podobnie tanio, jak 
to swego czasu, wykorzystując 
inflację niemiecką w` latach 
1920—23, wykupili: Rzeszę Nie- 
mieeką. Podobny obraz gospo- 
darczego wyzysku przedstawia 
inflacja amerykańska w Egip- 


| 
| 


Plan międzynarodowej stabi- 
lizacji waląty w” oparciu o zło- 
to zdarł jednak ostatnią zasłonę 
z amerykańsko-żydowskich pla- 
nów ujarzmienia świata. Anglia. 
która znaczne dotąd rezerwy 
swego złota oddała caikowicie | 
w czasie wojny Ameryce, czyni 
słabe jeszcze tylko próby unik- 
nięcia amerykańskich planów 
ujarzmienia i w tym celu opra- 
cowała własny projekt ogólnej 
stabilizacji waluty po wojnie, 
a w planie tym zapożyczyła po- 
za tym najważniejsze tezy z po- 
lityki walutowej tak bardzo 
przez nią znienawidzonych Nie- 
miec narodowo-socjalistycznych. 
Jednakowoż opozycja angielska 
wobec płanów amerykańskich 
jest zbyt słaba, by można była 
ją brać poważnie. O nią nie za- 
łamią się plany Wallstreet. Za- 
zmią się one wskutek reakcji, 
jaką pewnego dnia wywoła 
wśród wszystkich zainteresowa- 
nych narodów ten ogromny plan 
żydowskiego oszustwa i wyzy- 
sku. 


- Wyprzedaż 


i przeciwnika i zniszczeniu trzech 
| dział przeciwlotniczych 


Nr 547 


Czyzby bolszewicy 


ordowali 


jeszcze 350.000 Polaków? 


(Dokończenie ze str. 1-cj). 


Szwedzka gazeta prowincjonalna | rych liczbę w jednym tylko roka 
„JHełsingbors Dagbladet" pisza mie | ocenia się na 1.400.000 osób“. 
dzy innymi: „Już pierwsze wiado- Argentyńska gazeta poranna 
mości © masowym wymordowaniu | „Cabildo* wyraża przekonanie, że 
16.660 polskich oficerów, które to [niema tak zręcznej agitacji, któ- 
wiadomości z nieznanych powo- raby zdołała przekonać opinię 
dów przemilczała szwedzka służba świata, iż Kreml pragnie zawarcia 
prasowa, pozwalały przypuszczać, | „sprawiedliwego pokoju". Kon- 
ie chodzi w tym wypadku o jedną trast między doktrynami rewolu- 
z najpotworniejszych zbrodni: W jedi światowej a stalymi zapewnie- 
historii. riami przeciwników Osi na temat 

„Goeteborgs Stiftstidning" pisze | lepszego świata w przyszłości nie 
jeśli szwcdzey anglo-sowieccy de- k się w żaden Sposób usunąć. 
mokracł mówią o upragnionej kie- Rzymska gazcta „Tribuna* piet- 
sce niemieckiej i o wyswobodzeniu | nuje w artykule wstęnym, zatyłu - 
uciśnionej Norwegii to nałcży Im | towanym „Wspólwinni w maso 
krótko i węzłowato odpowiedzieć: | wym morderstwie“, Anglię i Stany 
„Katyn, Kto chce jeszcze oddania | Zjednoczone, jako państwa: wspól- 
Europy i Szwecji pod wpływ so- ; odpowiedzialne za wymordowanie 
wieckiej misji kulturzinej z do- {polskich oficerów w lesie katyń- 
mieszką amerykańską, wymaga na | skim. Gdzież się podziała tak ob- 
gwałt opieki w zakładzie dla obłą - | łuanie przez Anglosasów głoszo- 
kanych. Je humanitarność? Czyż to jest 

Portugalski tygodnik „Accao' | ten zapowiadany przez nich lep- 
nazywa mordowanie jeńców naj- szy świat, w którym morduje się 
bardziej odrażającym chamstwem, | jeńców wojennych? Mogiły katyń 
jeśli już nie wyrazem doktryny | skie stawiają całą ludzkość naszej 
zimnego terroru i systemem meto- | epoki przed pytaniem, czy ziemia 
dycznego ekrucieństwa. „Mordując | nasza ma zginąć w barbarzyńst- 
polskich oficerów, okazały się So- ! wie, czy tež ma ona barbarzyństwe 
wiety Jeszcze raz w zgodzie ze swo- | pokonać. Sumienie świata nie mo: 
łą logiką przy powtórzeniu w że tak lekko przejść do porządku 
mniejszej skali dokonanych w o-'` dziennego nad edkrrejami w lenie 
kresie rewolucji morderstw, któ- katrńskim. á 


Skuteczny atak Stukasów 
na ważny dworzec kolejowy So- 
wiecki, ekspediujący posiśki 


BERLIN. (DNB) W okolicy,kie, usiłujące udaremnić zamia- 
Kurska zaatakowały ponownie | ry, Stukasów niemieckich. Fs- 
niemieckie bombowce pikujące kadra myśliwców, uczestniczą- 
ważny dworzec kolejowy. ekspejca w tych walkach, podwyższy-* 
diujacy posilki bolszewickie. Polta w czasie tych wałk WON 
przełamaniu lini  zaporowej|siraconych samolotów do 4400 
sztuk. 

W nocy na 25.IV samoloty pt- 


i unie- 


imperiu 


rytyjskiego 


Opinia sześciu wybitnych Ameryk: nów o zrzyszłości Wielkiej Brytanii 


"Wyprzedaż Imperium Brytyjskie- 
go przez Churchilla jest obecnie 
przedmiotem szczegółowej dysku- 
sji w zażydzonej prasie amerykan 
skiej, przyczym Stany Zjednoczo- 
ne bałamucą swego towarzysza 
broni i wspólnika w uśmiercaniu 
łudzi, aby łatwiej było ściągnąć 
skórę ze lwa brytyjskiego. 
Zasiągnięto opinii sześciu wy- 
bitnych polityków i dziennikarzy 
«merykańskich o przyszłym losie 
Imperium Brytyjskiego po zakoń- 


co oznaczałoby, że zamiast jęcze- 
nia pod batem angielskim wpako- 
wano by je w kaftan bezpieczeń- 
siwa imperializmu Stanów Zjed- 
noczonych. 

Jobn Gunther, znany dzienni- 
karz, występujący jako przedsta- 
wiciel „Chicago Daily News* w 
Paryżu, w Moskwie, Berlinie, w 
Wiedniu, Rzymie i innych miastach 
i będący obecnie współpracowni . 
kiem tygodników, należących do 
przeciwników mocarstw Osi, jak 


pujących słowach komentuje przy-; półkuli zachodniej, należy sprze- 


| ruchomieniu jeszcze jednej ba- 


terii, rzuciły się maszyny nie- 
mieekie w zwariym szyku na 
pociągi transportowe, stojące na 
dworcu. Celne uderzenia bomb 


pujące baombardowały zakłady 
Eclejowe i pociągi transportowe 
w Kursku. Skuteczność ich ata- 
ków wskazywały pożary powsta 
fe w rejonie dworca. Tej samej 


czeniu pożaru Światowego. Wyrok; to „Harpers Magazine“, „The Na- 
ich potwierdza we wszystkich szcze. tion“, „Saturday Evening Post“ i 
gólach pogląd niemiecki o ostatecz; innych i zdanie którego musi An- 
nym rozpadzie Imperium i dowo-|! glia uważać wobec tego za szcze- 


szłość " Imperium Brytyjskiego: 
„Imperium to przesianie istnieć po 
wojnie wszechświatowej!* I tutaj 
widzimy ' jedynie e tylko zamiary 
Waszyngtonu, aby stać się spadko- 
biercą Wielkiej Brytanii, a poma- 
gać Anglii tylko o tyle, o ile to bę 
dzie potrzebne Stanom Zjednoczo- 
nym. Przywódca antyfaszystów, 
hrabia Sforza, również daje do zro 
zumienia, że jakkolwiek po woj- 
pie Imperium Brytyjskie będzie 
jeszcze istnieć, tp jednak. wyłącz- 
nie tylko w granicach „wspólnoty 
narodów“, To znaczy, że Anglia 
utraci swą dotychczasową pozycję 


dać lub wydzierżawić w granicach 
ustawy dzierżawno - pożyczkowej. 
Indie winne stać się państwem wo! 
nym, a miejscowości, potrzebne dla 
urządzenia baz morskich i powie- 
trznych, jak Singapoor, Aden, Co- 
lombo 1 inne — należy uznać za 
neutralne", 

Widzimy więc, jak wygląda bra- 
terstwo broni: Stany Zjednoczone 
rozdrapują krwawiący Albion, na 
co przecież dał "swe zezwolenie 1 
zgodę sam Churchill w Karcie At- 
lantyckiej, stworzonej „cełem och- 
rony małych narodów". Patrioei w 
Londynie ku swemu przerażeniu 


zmiszczyty liczne wagony towa-|nccy osiągnęła artyleria prze- 
rcwe i spowodowały» wybuchjctwloby za bardzo pomyślny 


pociągu z amunicja, przy czym 
siła eksplozji ciężko uszkodziła 
budynki i tory kolejowe. Ude- 
rania bomb unieruchomiły na 
czas dłuższy most koleiowv. 
znajdujący się w pobliżu dwor- 
ca. Samoloty myśliwskie, ochra- 


wynik "wej działalności obron- 
nej. Z bombowców sowiec- 
kich, usiłujących zaatakować 
drogę transportu posiłków nic- 
mieckich, zestrzeliła artv'eria 
7 maszyn, a pozostałe zmusiła 
celnym ogniem do odwrolu 


niające bombowce niemieckie, fi -rzymusowego ZFZUCENIZ 
strąciły cztery maszyny sowiec- i bomb na otwartym polu. 
YJ 


Projścię tznych generałów Czumokinmn 


dzi, że Anglia już wówczas prze-, 
'grała wojnę, gdy „z powodu Pol- 
eki“ rozpoczęła są „spacerową; 
wojnę”. Zabawnie wygląda stwier- 
dzenie faktu, że antyniemiecia ga 
zeta nowojorska „P. M.', które od 
lat celowała w nienawiści do mo- 
earstw osi, celowo wydrukowała 
te druzgocące opinie, dające tym 
samym poznać, że wypowicdziene 
w nich poglądy przedstawiają w 
rzeczywistości zdanie agentów kti- 
ki rooseveltowskiej. 

Najbardziej zdumiewa nas zra- 
ny komentator radiowy William 
Shirer swym budzącym podziw 
twierdzeniem, źe „całe Imperium 
Brytyjskie skazane jest na zagładę 
1 prawie, że nie ma nadziei, aby 
kraj ton nie doznał uszczerbku w 
vj walce światów“. Obok wzmian 
ki o „posłannictwie Ameryki", ia- 
ko niosącej z sobą Terezen iena] 
wiata i oswobodzenie „acenię. | 
tonych“ narodów, znajdujemy traf 
rą uwagę, że „Indie nie dadza się! 
mtrzymać czas dłuższy w stanie! 
niewolnictwa, gdyż są one zagad- 
vieniem nie angielskim, a wszech- 
światowym”, 


O ile więc dobtze 
to Indiom trzeba dać 


rozumie:nr, 


R 099 +23 
„wolne. cw 


gólnie ważkie, — wypowiedział się 
też w podobnym tonie i zaznaczył, 
że „Imperium Brytyjskiego nie 
można jeszcze zupełnie wyrzec się, 
zanim nie utworzy się godnego od- 
powiednika co by sprowadzała 
się prawdopodobnie do tej samej 
formułki, aby po utworzeniu ży- 
dowsko - wolnomularskiego bra- 
terstwa ludów świata, rozdzielić to 
mocarstwo wyspiarskie 1 włączyć 
je do tego nowego zżydziałego im- 
perium światowego! 

Następną osobą, zapytaną o zda 
nie, jest, dziennikarka Freda Xir- 
chway, obecnie właścicielka i wy- 
dawczyni czasopisma „Nation“, 
usiłująca od szeregu lat spopulary 
zować ideę „misji wszechświato- 
wej“ imperializmu jankesów wśród 
ludzi wykształconych. Wyraziła się 
ona, źe „po wojnie Imperium Bry- 
tyjskie przedstawiać będzie wzór 
form rządów demokratycznych dia 
wszystkich narodów“ i dlatego nie 
należy uważać je za zupełnie „stra 
cone“, Anglia dużo  wygrałaby 


, Sdyby spełniła swe (wolnomular- 


skie) „posłannictwo wszechświato- 
we! 

wyparty przez Japończyków z 
Singapcoru Cecil Browu, w nastę- 


mocarstwa światowego i spadnie ; muszą wreszcie pojąć. że spadli do 

do roli państwa poddańczego Ame ‘roli narzędzia w ręku Roosevelta. 

ryki Północnej! yJ. n.* 
Wyrok znanego senatora Nye aaakakkkkkkkkkiAkAAkkańAkkAkkAńńkkń 


z Dakoty Północnej, wolnomula- 
_ krótkie wiadomości 


rza 32 stopnia i rycerza orderu Py 
tii, należącego do najbardziej wta 
SZANGHAJ (DNB). Według wia 
domości z Hisuchowfu oddziały ja- 


jemniczonych mężów zaufania Sta 
pońskie w Okręgu Kiangsi okrąży 


nów Zjednoczonych, (znanego z 
ły i zniszczyły w niedzielę wojska 


„rewelacyj* w osławionym skan- 
dalu z amunicją, wszczętym z po- 

Czungkingu składające się z 3.000 
ludzi. 


lecenia Anglii przez Hulla prze- 
ciwko Dupontowi i Morganowi w 
Komendant czungkińsiiicj pie% 
choty morskiej, admirał Chuburirg 


roku 1935), winien — wywołać 
druzgocące wrażenie na Anglików: , 

On zawsze miał wrażenie, że 

olbrzymią rozciągłość i wielkość z oddziałem 1.200 ludzi przeszedł 
| Emperium  Bryiyjskiego zagraża na stronę japońską. 

| pokojowi powszechnemu w opinii ; SOFIA (DNB). W poniedziałek 
| narodów świata. I dlatego to wszeł ; otwarto w Plowdiv targi wzorowe 
kie ustalanie pokoju w przyszłoś-| W swej mowie z racji otwarcia 
ci pociągnie za sobą poŹdywanie targów minister bandlu Zakarioff 
s ze strony Wielkiej Brytanii jej podniósł, że targi te podkreślają 
posiadłości!“ Inaczej mówiąc, 02- : solidarność narodów europejskich 
| naczałoby to, źe Anglia przegrała ; są jednocześnie wyrazem siły go- 
tę wojnę jeszcze przed rozpoczę- | gpodarczej narodu bułgarskiego. 
= rokowań o przyszłym podzia | wrYwYYYPYYYVYYYVYYTYYVYYTYYYVYYTYY 


pi R Chcesz mieć światło 
elektryczne — 
oszczędzaj le! 


W końcu przytaczamy jeszcze 
zdanie profesora Bertranda Rus- 
scha, który bez ogródek przyznał. 
ze wszystkie posiadłości brytyjskie ! 


na stronę 

TOKIO. (DNB). Agencja Do- 
mei powiadamia dodatkowo z 
pewnej miejscowości frontowej 
w Chinach Północnych, że pod- 
czas japońskich operacyj niszczy 


japońską 


cielskich przeszło z głównego 
do 'ództwa nowej 5 armii Czung 
kinga na stronę Japończyków 
4 generał-majorów, jak równ.e* 
wielu oficerów. 


Walki powietrzne 


z lotnictwem USA w prowincji Hunan 


Japoñczycy zniszczyli cztery samoloty 
nieprzyjacielskie 


TOKIO (DNB) Biuro prasowe 
głównej kwatery armii japońskiej 
podaje, że duże formacje lotnictwa 
japońskiego zaatakowały 11 samo- 
lotów amerykańskich. będących na 
usługach Czungkíngu nad lotni- 
skiem Lingling w prowinejj Hu- 


man. Trzy nieprzyjacielskie massy 
ny rostały w walkach strącone 
jedną zniszczono na ziemi, Jedna 
japońska maszyna została zniszcze 
na przez własną zaloge, a jedna 
nie powróciła do swojej bazy. 


Zdobyc e przez Japończyków 
atfównych punktów oporu oddziałów 


Czunskingu w Ch 


TOKIO. (DNB). 
niesienia agencji Domei z fron- 
tu w Pólnocnych Chinach zajęły 
oddziały wojsk japońskie głów- 
p, punkt oporu nieprzyjaciel- 
skich resztek oddziałów w Lin- 


według do-| 


inach północnych 


szin i , owadzą akcję oczyszcza- 
‘jaca. Podczas tej akcji wpadlo 
w ręce Japończyków 1000 jeń- 
ców oraz dowódca 5 chińskiej 
grupy wojskowej, generał Czin- 
heilxi. 
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GONIEC GODZIFNNY 


Jak tolęzewity ogzukiwali urzędników angielskich 


BERLIN. Belgijczyk Joseph 
Douillet, który jako konsul z ta- 
maienia swego kraju i kierownik 
kiku międzynarodowych organi- 
«ecyj społecznych przebywał dłuż- 
mzy Czas w Związku Sowieckim, 
epublikował w książce . Moskwa 
bez maski“ szereg faktów, które 
%eiadczą jak Sowiety umiały o0- 
seukać i wywieść w pole komisje 
maukowe związków zawodowych 
angielskich, które ze swej strony 
gostępowały bardzo nieoględnie i 

kkomyślnie, dająe się prowadzić 
sa nos. 

Pewnego jesiennego dnia w r. 
1924 Douillet udał się z dwoma 
kolegami do komisariatu ludowe- 
go spraw wewnętrznych Związku 
Sowieckiego. Tam musieli oni o- 
czekiwać na pewną informację w 
pokoju przyległym do gabinetu 
szcřa administracji cywilnej, pod- 
erkretarza stanu, Siergiejewskiego. 
W tym czasie do pokoju wszedł 
pewien tłumacz w towarzystwie 
miemłodego szezupłegc Anglika. 
włiumacz powiedział Siergiejew- 
ekiemu, że cudzoziemiec pragnie 
uwiedzić kilka więzień moskiew- 
zxich. Przekonawszy się, że. An- 
giii: nie zna języka rosyjskiego i 
dlatego, jak wyrazil się tłumacz. 


jest „zupełnie nie straszny“, Sier- I dobywać kłęby dymu, eo sprawia- 
ziejewski polecił adjutantowi swe-; ło wrażenie, że zakład jest w peł- 
mu Zajcewowi. zapytać telefonicz- | nym ruchu. 


mie w kilku więziemiach, czy są 
wne przygotowane na przyjęcie 
„odwiedzin“. Po otrzymaniu po- 
twierdzającej odpowiedzi, wezwa- 
mo naczelnika więzień z niedale- 
wiej konscetacji 1 polecono mu to- 
warzyszyć Anglikowi. Na drogę 
biergiecjewski rzucił naczelnikowi: 
„uważać żeby on nie węszył za- 
madto!* Pod konwojem tłumacza 
4 naczelnika więzień, Anglik udał 
się na lustrację. Lecz Siergiejew- 
ski zapomniawszy na chwilę, 


ei cudzoziemcy!" 


r 


że | dentu. Mianowicie, miejscowe wła 
mie jest sam w pokoju wykrzyk- | dze sowieckie omylły się eo do 
mał: „Ach, jak jednak naiwni są | daty i oczekiwały przybycia iko- 
i misji dopiero nazajutrz i dlatego | 


rzy niemieckie (40 


inscenizacja nie była gotowa ma 
czas", 9 

Jeszcze bardziej drastycznym 
było trzecie wydarzenie, o którym 
ten świadek belgijski opowiada 
następujące szczegóły: Widownią 
tego wypadką był Rostow nad 
Donem. Rząd sowiecki urządził 
tam na pokaz wielkie „warsztaty 
kolejowe, lecz dia komisji angiel- 


Inną znowu delegację angiel- 
skich związków zawodowych nę- 
cono obiadem, który n. p. w Ro- 
stowie t Tyflisie przeistoczył Się 
po prostu w ucztę, Sam Douillet 
dwukrotnie był uczestnikiem tych 
libacji podczas podróży w celu 
„zwiedzenia licznych miast. 
Wówczas miał on sposobność prze 
konać się o pewnej niezręcznej 


próbie oszustwa — tak charakte- {skiej wymyślił on coś jeszcze. 
rystycznego u bolszewików dła| W przeddzień jej przyjazdu zwol- 
maskowania rzeczywistości W |nił on z pracy kilkuset robotni- 


ków na eały dzień następny, dając 
im „urlop“ z wyraźnym zakazem 
wstępu do warsztatów. Uwolnieni 
robotnicy znani byli ze swyeh 
antykomunistycznych poglądów i 
obecność ich mogłaby zaszkodzić 
bolszewikom w czasie odwiedzin 
cudzoziemców. Reszta robotników 
była ogromnie zdziwiona, widząc 
warsztaty pracy urlopowanych ko- 
legów na czas odwiedzin komisti 
į obsadzone przez bardzo gorliwych 
„statystów* bolszewickich, „spro- 
wadzonych* przez GPU. Jednocześ 
nie na czas przyjęcia delegacji 
związków zawodowych angielskich 
przeniesiono biuro „Sowprofu* do 
bocznego budynku. Stało! się to Z 
obawy, aby delegaci angielscy nie 
zetknęli się bezpośrednio z robot- 
nikami i nie stali się świadkami 
skandalicznych zajść, zdarzających 
się ustawicznie pomiędzy wyzyski- 
wanymi robotnikami o poglądach 
antykomunistycznych & robotni- 
kami, należącymi do organizacyj 
bolszewickich. 

Wewnątrz zakładów .„Sowprofu* 
zainscenizowano szczególnie spryt- 
nie obmyśloną komedię. Zamiast 
robotników nie zorganizowanych 
%ystąpili tajni agenei GPU, któ- 
Tzy ustawicznie wchodzili do biu- 
ra rzekomo eelem zasięgnięcia in- 
formacyj lub złożenia podanła 
względnie zażalenia, zaś dyżurni 
urzędnicy załatwiali ich sprawy 
b. przychylnie 1 uprzejmie. 

Komedia ta doskonale się udała 


swych pamiętnikach pisze konsu 
belgijski: „wydarzenie to miało 
miejsce na małej stacji kolejowej 
w Zagłębiu Donieckim, pokrytym 
szczególnie gęstą siecią kolejową 
Według rozkładu jazdy czas po- 
byiu na tej stacji powinien trwać 
5 minut, lecz w rzeczywistości po- 
ciąg przestał tam przeszło godzi- 
nę. Czym wytłumaczono cudzo- 
ziemcowi tak długi postój, nie 
wiadomo, lecz włościanie z sąsicd- 
niej wsi bardzo prędko zrozumieli 
tajemnice. Oto zmobilizowano ich 
z końmi i wozami dla zwózki sło- 
my do pobliskiej fabryki, nieczyn- 
nej już od kilku lat. Tam słomę 
wpakowano do wygasłych komi- 
nów i zapalono. Niedługo potem z 
kominów fabryki zaczęły się wy- 


Poczem pociąg mógł już dalej ru 
szuć w drogę*, Douillet pisząc © 
tym mówi: „Nie wiem co myśleli 
delegaci komisji angielskiej, Wi- 
dząc długi szereg wozów włościań- 
skich, jadących wzdłuż linji kole- 
jowej, ale obelgi, którymi miotali 
ci włościanie pod adresem delega- 
tów angielskich, słyszałem na wła- 
spe uszy £ niesposób ich powtó- 
rzyć. Później dopiero dowiedzia- 
łem się © przyczynie tego incy- 


i wywarła pożądane wrażenie na 
delegacji brytyjskiej. 

Temu obrazowi bezdenrej obłu- 
dy i nieograniczonej samowoli naj- 
zupełniej odpowiada fakt, że pew- 
nemu Anglikowi, przybyłemu do 
Moskwy, wskazywano nawet na 
gmach tamtejszego uniwersytetu 
— jako na dzieło sowieckie, P2d- 
czas gdy uniwersytet ten założyła 
już w 18 stuleciu caryca Elżbieta. 
córka Piotra Wielkiego. 

Na zakończenie podajemy jesz- 
<ze jedno przeżycie Douilleta, któ- 
re aowodzi, jak starannie obmyś- 
lily Sowiety tajemnicę swych wio- 
sek Potiomkinowskich dla zagra- 
nicy: „W pewnym wagonie restau- 
racyjnym międzynarodowego 'to- 
warzystwa wagonów  sypialnych 
„zarekwirowanym* przez bolsze- 
wików siedziała przy stole jakaś 
delegacja angiclska. W tym czasie 
niewolno było nikomu z podróż- 
nych wchodzić do tego wagonu 
Porę obiadową oznajmiono dopie- 
ro gdy Anglicy skończyli swój po- 
siłek. 

Jeden z podróżnych przy zajmo- | 
«aniu miejsca znalazł czapkę, Wi- 
docznie zapomnianą przez które- 
£oś z Anglików i akurat właśnie 
miał ją oddać Kelnerowi, gdy 
wpadł Anglik. i zażądał czapkł 
Kelner nie zrozumiał go, lecz po- 
dróżny, mówiący trochę po angiel- 
sku, wręczył mu czapkę i prze- 
mówił do niego parę słów. Anglik 
qodziękował i chciał właśnie roz- 
począć z nim rozmowę, gdy wpadi 
tłumaez, gorączkowo coś wykrzyk- 
nął i uprowadził ze sobą zdumio- 
nego Anglika. Podróżny nie zdą: 
żył zjeść zupy, gdy do wagonu 
weszli agenci GPU i na oczach 
przerażonej publiczności areszto- 
waji nieszczęśliwego  znalazcę 
czapki, który wdał się w rozmowę 


z cudzoziemcem". i 
„Ea 


Czterej grenadierzy pancerni po 12 godzinnej walce obronnej niszczą 
okopy nieprzyjacielskie. — Strzelec karabinu maszynowego decyduje 
o rezultacie zwycięstwa pancernego natarcia 


BERLIN (DNB). Przy walkach a- |'grupie czołowej. Celem szybkiego 


lensywno-dcfeuspywnych oddziałów 
mieraieckich, jak w Tunisie w cra- 
sie odbywających się ciężkich za- 
pasow, wśród ugrupowań Żołnierzy 
tworza się punkty oporu i ich to 
adecydiowanej determinacji i odwa 
dze zawdzięczać należy zbiorowy 
pukces walki. Dobrze zasłużoną na- 
grodą dla wzerowych bojowników 
mzesto jest Krzyż Rycerski. Moty- 
wy do otrzymania tej wysokiej od- 
smaki zawierają, zwlaszcza w osta 
tnich dniach, przekonywujące dó- 
wody, w jaki sposób z poszczegól- 
mych czynów tworzą się większe 
wozstrzygnięcia bojowe. 
Naprzykład podczas walk na 
froncie poludniowym w Tunisie 
wdarli się Anglicy do stanowisk 
micmieckich. Do wykonania natych 
poaiastowege przeciwnatarcia Wy- 
snaczeńno pierwszą kompanię pew 
mego reńskiego pułku pancernego 
pod dowództwem porucznika Mak- 
ma Ricla. Po rozpoczęciu się ataku 
porucznik ten ze swymi trzema 
ezołgami pod osłoną ognia ariyle- 
pyjskieso pozostałych  ezełgów, 
przejechał przez wąskie pasmo po- 
między polami minoweni. Po prze 
sięctu pewnego pasma wzgórz spo 


strzegł on nagle przed sobą prze- | rzy tych czołgów nie mogli rozsze- 
szło 20 czołgów angielskich, które | rzyć wyłomu, a byli zmuszeni je- 
ogniem flaukowym zabezpieczały | dynie ograniczyć się do ochrony 
matarcie grenadierów ich własnych | «dobrtego edcinka okopu 
Porucznik natychmiast | silnymi przeciwnatarciami 


azOlZÓW. 
usatakował silnicjszego przeciwiń- 
ka po za spełnieniem otrzymanego 
sezkazu, i za pomocą zręcznego 
ma 
mke Obronne, niszcząc ogniem 
wwych dział 15 czołgów angielskich. 

Gdy matarcie to niepohamowa- 


mie posuwało się naprzód, trzy | możns było kontynuować natarcie 


Wru zajął dogodne stanowi-| pod osłoną ciemności uderzyli na 


trzej grenadierzy czołgów, atakiem 
poparcia ich posuwania się, ox! z własnej inicjatywy nie tylko, że 
cif porucznik ze swymi trzema przełamali stanowiska nieprzyja- 
czołgami i po zniszczeniu licznych cielskie, lecz również uniknęli bar- 
gniazd karabinów maszynowych dzo wielu nieuchronnych strat. 
przełamał najbliższą linię ebronną Jak można zasłużyć sobie na 
nieprzyjaciela, Za pomocą Mist- Krzyż Rycerski i bez zniszczenia 
rzewskiego prowadzenia czołgów i czożgów, dowodzi czyn starszego 
ich Gzieluego użycia, w krótkim szeregowca Alojzego Picszczulia z 
czasie porucznik umożliwił ,odzy- pewnej frankońskiej kompanii gre 
skanie z powrotem dawnej linii nadierów €zołgowych w bitwach 
bojowej, na której musieli Anglicy ulicznych w mieście Siewsk. Gru- 
zostawić wielu zabitych, rannych pa czołgów, do której należał ten 
eraz jeńców. | starszy żołnierz w roli strzelca ka- 
Również decydującym w dalszym j rabinu maszynowego, trafiła w 
przebiegu przeciwnatarcia miemie- | Środek ciężkiego ognia nieprzyja- 
ckiego było śrciałe uderzenie sier- | cielskiego. Wkrótce potem wsku- 
żania Wilhelma Sztegera na pół-j tek ran opuścili teren wałki do- 
nocizy - zachód od Orła, dokonane] wódcy. grupy i oddziałów. Ponie- 
z trzema ludźmi i jednym karabi- | waż jednecześnie bolszewicy otrzy 
nen maszynowym przeciw przewa 
żającym silom. nieprzyjacielskim. 
Gdy atak czołgów dunajskich z2- 
łamał się przed silnie obsadzony- 
mi stanowiskami bolszewickimi 
wykorzystał Sierżant słabiej strze- 
żony odcinek nieprzyjacielski i u- 
krył się wraz ze swymi kołcegami 
w okopie sowieckim. 

Ponieważ nieprzyjaciel przesz- 
kadzał ciężkim ogniem w :prową- 
dzeniu posiłków, przeto grenadie- 


w Półn: cnej 


iv, doniesienia komunikatu wo- 
jennego urzędu informacyjnego 
USA został ranny dowódca od- 


przed 
prze- 
ełiwnika. Utrzymali oni ten mały 
punkt oporu przez eaży dzień, aż 
do wieczora, a wówczas ' dopiero 


KOPENHAGA. (DNB). W pro- 
cesie komunistycznym Elter- 
manna rozprawa sądu krajowe- 
go. jako instancji apelacyjnej 
została naznaczona na ł7—19 
maja Za morderstwo popełnio- 
(ne w roku 1936 w Kopenhadze 
tak iż następnego dnia|przez estońskiego _ komunistę, 
i jego pomocnika 


nowo £ w ciężkich walkach ręcz- 
nych posuneli słę aż do swego ba- 
talionu, 


Etermanna 


miemiechie czołgi pozostawały w! prawie bez strat. Sierżant i jego estońskiego komunistę Meeritz- 


SZTOKHOLM. (DNB). Wed-, 


więc grenadierzy znałeźli się w 
bardzo ciężkiej í niebezpiecznej 
sytuacji. Gdy atakujący grupami 
bolszewicy bardziej się  zbiiżali, 
wówczas ten dwudziestejednoletni 
starszy żołnierz zachęcił swych po- 
zostających w okopie z prawej i 
lewej strony Kolegów i natar? 
swym karabinem maszynowym, 
strzelając z niego z oparcia o bio- 
dro w sam Środek rozszalałego og- 
nia obronnego bolszewików. Wen 
ryzykowny czyn udał się. Zniszczo 
no jedno gniazdo oporu za drugim 
i gdy pozostali jeszcze w okapię 
grenađierzy czołgów również zą. 
atakowali wykorzystując słabnący 
ogień nieprzyjacielski, to już po 
kilku godzinach złamano opór bol- 
szewicki, skutkiem czego miaste 


mwali posiłki i z przeważającymi sl | Siewsk znalazło się w ręku niemie- 
fami przeszli do przeeiwnatareia, | chim. 


Dowódca naczelny oddziałów USA 


Afryce ranny 


działów USA w Afryce Północ- 
nej genera|-porucznik  Leisley 
Mae Neil w piątek w walkach 
na froncie iunetańskim. 


Apelacja w kopenhaskim 
procesie komunistycznym 


Looving zostali skazani na do- 
żywotnie więzienie dwaj duń- 
czycy: student Kaern na osiem 
lat, Oskar Petersen na trzy łata 
więzienia, czwartego oskarżone- 
go, Rudolia Petersona uniewin- 
niono. Dwaj oskarżeni Meeritz, 
Looving i Kaern wnieśli ape- 
lację od wyroku sądu pierwszej 
instancji, si 


me |żodowską gwiazdą -sowieckich 


igi zacztzyły © angielski 
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Order sowiecki 
dla brytyjskich oficerów 


Kremi i City podaią sokie ręce ponad 
masowymi greb mi w Kaiyniu 

eg. BERLIN. Wykrycie ży- rykanie pokazali, że nie będą 
dowsko - bolszewickiej zbrodni | kruszyć kopij w obronie pomor- 
masowej w lesie katyńskim |dowanych w lesie katyńskim 
i przyjęcie przez Anglię i Ame-jpolskich jeńców wojennych, 
rykę moskiewskich manewrów |Etórych sama Anglia i Stanx 
odwracających uwagę, wykaza- | Zjednoczone wpędziły do woj- 
ły z jaką gorliwością pokrywają jny. Przedstawiciele sowieccy w 
władey londyńscy i waszyngtoń- | Londynie i Waszyngtonie. żydzi 
sey zbrodnie swoich sowieckich | Majski i Litwinow, postarali sie 
sprzymierzeńców. _ Bolszewicki | nawet o to, że emigranci polscy 
ambasador w Londynie, żydj zgrupowani wokół Sikorskiego, 
Majski, podkreślił we wtorek]który wyraził najpierw swoje 
duchowe pokrewieństwo mię-|oburzenie z powodu zbrodni 
dzy bholszewizmem 1 plutokracją. | katyńskiej, zostali następnie 


Żyd sowiecki wręczył bowiem, zmuszeni do milezenia przez 
uroczyście bolszewicki  order| angielską i amerykańską pra- 


angielskim oficerom,  którzyjsę wobec żydowskich f- 
obecnie noszą na swej piersi | nansistów. [Imndyn i W 
krwawy znak morderców spod|szyngton wie bardzo dobrze, że 
Katynia. w wypadku bolszewickiego zwy- 
Żyd Majski powiedział pod-;cięstwa nad młodzieżą całej 
cas wspomnianej uroczystościj Europy zawiśnie groźba losu 
dekoracyjnej, że armia sowiec- | katyńskiego. Masowe groby i ad- 
ka spodziewa się, Anglia | działy likwidacyjne stanowia 
i Stany Zjednoczone wytężą wj fundament każdego państwa so- 
tym roku wszystkie swoje siłyj wieckiego, bez wzgłędu na to, 
dercani ze wschodu jak i z za- 

chodu. Walka ta zapewni spra- 


do wspólnej walki z faszyz- ;gdzie zostanie ono zorganizowa- 
F nowy porządek w Eu- 


EV= 
sA 


iż 


wach, teraz oznajmił, że nie po- |wania wypadku katyńskiego 
ra mówić o zwycięstwach. Nie 
należy oddawać się złudom, 
gdyż państwa Osi są bardzo sil- 
ne pod względem militarnym, 
politycznym 1 gospodarczym. 
Majski wezwał udekorowanych 


przyznały się. Wypadek jest zu- 
pełnie prosty: żydzi plutokra- 
tyezni zgadzają się całkowicie 
z bestialską żądzą mordu swoich 
towarzyszy rasowych w Związ- 
ku Sowieckim. Londyńska gaze- 
ta „News Chronicle“ pisała w 
tych dniach o żądzy niszczenia, 
która dzisiaj opanowała Anglię. 
Niemcy i ich sprzymierzeńcy 
walczą w taki sam sposób z mor 


angielskich oficerów, by dokła- 
dali wszystkich starań, by stać 
się pożytecznymi dla Związku 
Sowieckiego. Mówił przy tym 
Majski o świecie jutra, do któ- 
rego dąży Związek Sowiecki 
i jego sprzymierzeńcy. 

Jak ten „Świat jutra“ ma wy- 
giądać, pokazały ponure odkry- 
cią w krwawym lesie katyńskim. 
Katyn stał się też probierzem 
dla Wielkiej Brytanii i Stanów 
Zjednoczonych. Anglicy 1 Ame- 


regulowanie Sprawy obrony przeciwłoniczej 


na zajętych obszarach wschodnich 


ON. KOWNO. (DNB). Minister;czej, o ile na podstawie ukte- 
Rzeszy dła zajętych obszarów dów państwowych lub uznanyci 
wschodnich wydał obecnie W PO|postanowieś prawa międzyna- 
rozumieniu A Pe eN „Rzeszy rodowego nie są one od iego 
dla spraw żeglugi powietrznej ć : 
i naczeł ym dowódcą dotnictwa | 0bOowiazku zwolnione. 
zarządzenie, regulujące sprawę | Do świadczeń w zakresie obro 
obrony przeciwlotniczej na za-|ny przeciwlotniczej pociągani są 
jętych obszarach wschodnich. |xvszyscy mieszkańcy zajętych 
obszarów wśchodniech na mocy 


Również na zajętych obsza- 
rach wschodnich władzę w za- R. b 

4 > ustawy. Za pełnienie obowiąz- 
kowych świadczeń służbowych 


kresie obrony przeciwlotniczej 
zapc nia się wynagrodzenie 


spełnia minister Rzeszy dla 

spraw żeglugi powietrznej i na- 
i odszkodowanie. Miejscowi kie- 
rownicy obrony  przeciwlotn:- 


czelny «owódca lotnictwa. Sa- 

moobronę przeprowadza ludność 
czej mogą zarządzać świadcze- 
nia rzeczowe na cele obrony 


i odpowiednie organy i przedsię 
przeciwiotniczej. Przy wznosze- 


biorstwa pod kierunkiem władz 

policyjnych. Przewiduje się też 
niu nowych budynków należy 
przestrzegać wymogów ze sia- 


ochronę warsztatów. Schrony 
i miejscowego kierownika obro- 
ny pr”rrsiwlotniczej wyznacza- 
ją Gebićtskommissar'owie, o ile]nowiska obrony przeciwlotni- 
takiego wyznaczenia nie dokona |czej. Pod względem zaciemnia- 
ły władze wojskowe. Obowiąza- | nia, usuwania gruzów, kar i t. D. 
obowiązują odpowiednie posta- 
nowienia niemieckie. 
Termin wejścia w życie tych 


ne do obrony przeciwlotniczej 
postanowień ustalają dla pou- 


są wszystkie osoby fizyczne 
i prawne, posiadające na zaję- 
ległych sobie obszarów Reichs- 
w porozumie- 


mem. Skoro żołnierz niemiecki |ne. Grób masowy, jak” to się 
odparł masowy napór bolszewie- | wielokrotnie od reku 1917 oka- 
ki na froncie wschodnim, Maj- |zywało, stanowi polityczną poč- 
ski, który na początku roku nie |stawę bolszewizmu, do Której 
mógł się nachwalić komunika- |Anglia ł Stany Zjednoczonę 
tami o bolszewickich zwycięst- |przez swoje manewry  zatuszo- 
ropie i bezpieczeństwo europe; - 

skiej przestrzeni życiowej w sto- 

sunku do przestępców wojen- 

nych w Kremlu, na londyńskiej 

City i rowojorskiej Vvallstreet. 

(„Preussische Zeitung“). 


tych okszarach wschodnich miej 
s À swego zamieszkania, osiedle- 


nia się, pobytu lub majątek. Cu-| kommissar'owie 


dzoziemcy nie Są obowiązani dolniu z właściwymi rganama 
slużby w obrome przeciwlotni-' lotnictwa 
— 


Str. 4 


OŻWEESZCZENIIE 


Dotyczy zezwolenia przedsięb:iorstwom rzemieś!- 
niczym na s5krowadzanie towarów z Rzeszy 
i terenów przyłączonych 


W porozumieniu z Panem Ge- 
neralkommissarem w Kownie 
zwraca się uwagę na podstawie 
obwieszczenia Pana Komisarza 
Rzeszy dla zajętych obszarów 
wschodnich z dnia 26 marca 
1943 r. (Kauener Zeitung Nr. 79, 
z 3 kwietnia 1943) na to, że 
wszystkie zakłady rzemieślnicze 
Generalnego Okręgu Litwy, 
które chcą otrzymać zezwolenie 
na bezpośrednie sprowadzenie 
tcwarów z Rzeszy, Protektoratu 
Czech i Moraw, Luxemburgu, 


Alzacji, Lotaryngii, Dolnej Sty- 
rii i włączonych okręgów Ka-! 
ryntii i Krainy, winny do 30 
kwietnia bież. roku złożyć w 
wydziale głównym rzemiosła 
przy Litewskiej Izby Gospodar- 
czej w Kownie, Daukantostr. 11, 
pokój 2 podanie w języku nie- 
mieckim i litewskim z dokład- 
nym podaniem towarów, jakie 
pragną sprowadzać. 


Litewska Izba Gospodarcza 


Główny Wydział Rzemiosła. 


Wydawanie kartek żywnościowych 


Zgodnie z zarządzeniem Wy-|. 


dnia 5 maja będą wydawane 


działu Aprowizacyjno-Gospodar- karty żywnościowe tym osobom, 


czego miasta Wilna z dniem 29 
kwietnia rozpocznie się wyda- 
wanie -kartek żywnościowych 
i na mleko dla mieszkańców 
Wilna na 16-ty okres aprowiza- 
cyjny (od 3 do 30 maja). Karty 
te są wydawane przez rejonowe 
punkty rozdzielcze do dnia 5 
maja. Urzędy i przedsiębiorst- 
wa, które wyraziły zgodę na 
zaopatrzenie swoich pracowni- 
ków i robotników w karty żyw- 
nościowe i na mleko w miej- 
scach ich pracy otrzymują kar- 
ty w Punktach Rejonowych. 
Wydawanie kart żywnościowych 
l na mleko mieszkańcom miasta 
Wilna będzie dokonane w po- 
rządku alfabetycznym właści- 
cieli mieszkań w następującym 
trybie: 

dnia 29 kwietnia r. b. będą 
wydawane karty żywnościowe 
tym rodzinom, kórych nazwiska 
zaczynają się na litery A, B, C, 
D, E; 

dnia 30 kwietnia na litery: 
PEC H IJ, Y; 

dnia 1 maja na litery: K, L, 
M, N, O, P; 

dnia 3 maja na litery: R, S, T; 

dnia 4 maja na litery: U, V, 
Zi 2 


EA NINA | 


p Vimaus 


Soidatentheater I! yiienska) 58 


„ANNELIE“ 


„CASING“ Pitol, 47, tei. 6—17 


„Mała rezydencja" 
„ADRIA“ Didžioji 


Zee (Wielka) 36, tel. 10-37 


.» 4 R E NA*s 


„MUZA“ hsmugarduko 


(Nowogródzka' 6, tel. 6-62 

l 15-66 
„Złoto w New-Frisco 

„AUSZRAĆ yi 2) E4, tet. 10-70 


UWAGA WRÓG PODYŁICKOJE” 


« QGeleżinkelio 


„Kolejowe“ geležinkelio 14, tel, 14-13 


„iango Nocturno“ 


z Pola Negzi. 
GRAŻYNA" w N.-Wilejce. 


„GASPARGNE" 
Przedsprzedaż 


BILETÓW 


KONCERT-PORANEK 
Stanisławy Piaseckiej 


w teatrze miejskim na Pohulance 
w dniu 2 maja r. b. 
odbywa się w Kasia teatru od 
$śrocy dnia 29 b. m. w oodzinach 
11—13 i 16—18 30. 


a rzedsprzedaż 
do rewii „„Ali-BADA 


do rewii 


odbywa się w Antykwariacie 
Przy ul. Vilniaus (Wileńskiej) 16 
między godz. 10—14 i w skle- 
ple zabawek Didžioji (Wie!ka)32. 


które z ważnych powodów nie 
mogiy otrzymać takowych w od- 
powiednim czasie. 

Stałym mieszkańcom po upły-! 
wie terminu karty żywnościowe 
ina mleko wydawane nie będą. 
Karty otrzymać może właściciel 
mieszkania, albo jeden z pełno- 
letnich członków rodziny. Karty 
żywnościowe wydawane będą za | 
okazaniem ważnego dowodu toż- 
samości na podstawie którego 
można ustalić tożsamość, wiek 
i miejsce zamieszkania odnośnej 
osoby. W wątpliwych wypad- 
kach może być zarządzone oka- 
zanie poświadczenia rządcy al- 
bo właściciela domu o tym, że 
dana osoba rzeczywiście 'od da- 
nym adresem zamieszkuje. W 
celu otrzymania kartek na mle- 
ko należy okazać bezwzględnie 
dokument urodzenia dziecka w 
oryginale lub odpisie. W okre- 
sie przygotowawczym i podczas 
wydawania kart, t. j. od dnia 23 
kwietnia do 1 maja b. r. włącz- 
ni» Punkty Rejonowe nie będą 


załaiwiały interesantów, z wy- 


jątkiem wypadków nie cierpią- 
cych zwłoki. (e). 


TEATR MINIATUR 1 


„ALI-BABA” 


Wielka GG. 


ŚWIĄTECZNY PROGRAM: 


Operetka w 1 akcie 
„Pieśni Tyrolu“ 
muz. Koszata 
PRZY UDZIALE: 

A. Bielickiej, M. Martówny, M. Dow- 
munta, W. Rych:era, J, Ciesielskie- 
go, W. Hermanowicza oraz zespołu 
baletowego. 

Poza tym afrakcie zagraniczne i wy- 
stępy solistów: Pieśni Cygańskie 
H. Lisowej, „Trio Jaruga“, Węgier- 
ski duet taneczny i inne, 

Przy itortepianach: 
ST. DZIĘG: ELEWSKI 
i R. KUNCEWIiCZ, 
Dekoracje: MAKOJNIKA. 


Począiek seansów: godz. 17 i 19, 
w dnie Świąteczne g. 15—17—19, 
CERDAN ET RER S , 


W niedzielę da. 2 majar.b. 


o godz. 12.30 


w Teatrze Miejskim, 


na Pohulance 
odbędzie się POWTÓRZERIE 


KONCERTU- ORKAN 


Stanisławy 
PIASECKIEJ 


artystki b. teatru „Lutnia * , 


Przy fosrtepianach: 
ST. DZIEGIELEWSKI 


| 


GONIEC CODZIENNY 


Zad 


SRODA 
28 Witalisa 
Kwiecień | Wschód słońca 4.49 


Zachód słońca 19.46 


DZIS ZACIEMNIAMY OKNA 
od godz. 20.20 do godz. 4.20. 


— TRADYCJI STAŁO SIĘ ZA- 
DOŚĆ. Jak wiadomo dzień święte- 
go Jerzego jest na Wileńszczyźnie 
dniem tradycyjnego kiermaszu zie 
larskiego. W tym roku święty Je- 
rzy (23 kwietnia) wypadł w Wiel- 
ki Piątek. Na placu Orzeszkowej 
w Sąsiedztwie kościoła św. Jerze- 
go zebrało się sporo sprzedawczyń 
ze stosaml najrozmaitszych ziół i 
kwiatów. Kiermasz w dniu tego 
świętego należy tak samo do tra- 
dycji wileńskiej jak np. jarmark 
Kaziukowy. Chociaż odbywa się 
on w skali dużo mniejszej, to jed- 
nak zrósł się już mocno z Wilnem. 
Wzorem Jat ubiegłych i w tym ro~- 
ku tradycji kiermaszu św. Jerzego 
stało się zadość. (f) 


— PIWO, CZY GROG? Stali by- 
walcy kawiarni Literackiej (daw- 
na Rudnickiego), mają ostatnio 
nowy powód do nieporozumień z 
obsługą na tle t. zw. grogu. W ka- 
wiarni tej od jakiegoś czasu gro- 
giem nazywa się zwykłe zimne pi- 
wo, ale podawane w małych szkla- 
neczkach, a nie w kuflach Pomi- 
jając już różnicę cen. dlaczego pi- 
wo w kuflach nazywać piwem, a 
piwo w  szklaneczkach nazywać 
grogiem? (Ð 


SPORT 


Hiszpanie 

W nadchodzącą niedzielę na sta- 
dionie sportowym na Pióromoncie 
odbędzie się mecz piłkarski pomię= 
dzy drużyną hiszpańskich legioni- 
stów i drużyną LGSF, która jak 
wiadomo jest mistrzem sezonu je- 
sienncego i po zimowej przerwie 


ZIOŁO - LECZNI- 
CTWO: chorób prze 
wodu pokarmcwe- 
go (wątroby) brak 
apetytu, niestraw= 
ność, biegunki í 
zaparcia, chorób z 
wyczerpania, stany 
hezsen- 


| Różne | 


ARORDEONISTA 
naucza gry na 
akordeonie. Gedi- 
mino (d. Mickiewi- 
cza 15 m. 18. 


NA KUPIENIE or- 
topedycznych but- 
ków dla  kalekl 
2-letniego chłopczy 
ka prosi bardzo 
przez los pokrzyw- 
dzona matka. Ofer 
ty proszę składać 
do Adm. „Gońca“ 
dla „Chłopezyka". 


POSZUKUJĘ do 
wynajęcia pianina 
w dobrym stanie. 
Oferty składać w 
aptece przy ul. Ge- 
dimino (Miekiewi- 
cza) 27 w kasie. 


nerwowe, 
ność, swędzenie 
skóry (świerzb), 
wyprytka (egzema). 
USUWANIE ŻY” 
LAKÓW, szpecą- 
cych brodawek, 
znamien  wrodzo- 
nych. Od g. 8 do 10 
rano l od godz. 4 
p. p. do godz. 8 w. 
Gedimino (d. Mic- 
kiewicza) 39 m. 4. 


ZGUBIONY pasz- 
port litewski na 
nazwisko Kluczus 
Ignacy, unleważ- 
nia się, 


PANIĄ, która dn. 
22IV. o godz. 12 
pożyczyła ode 
mnie na Głównej 
Poczcie wieczne 
pióro, proszę 
przejmie o odda- 
nie pod adresem 
A. Jakśto (Dąbrow 
sklego) 7 — 4. 


ZGUBIONY pasz- 
port litewski na 
nazwisko Barow- 
skis Jonas, unie- 
wania się. 
u-|——————2., 
ZGUBIONĄ metry- 
kę urodzenia na 
nazwisko Wacław 
Mejer, unieważnia 
się. 


TYTOŃ kraje mósk=ć ||  m————Ą 
torową maszynką | ZGUBIONY do- 
bez moczenia. Sa- wód, przepustkę z 
trijos (d. Karpac- dyrekcji, kartę 
ka) 5 w prawo od|z komisji, proszę 
numeru 59 ulicy|o zwrot za wyna- 
ARIE (d. Kra- f| grodzeniem pod 
owskiej), adresem: Panerių 
(Ponarska) 21 — 6. 


WRÓŻKA przyjmu 
je od 9 — 5 prócz 


ZGUBIONY jeden 


świąt. Vokieciy | żóżt, 
aty dziecinny 
(Niemiecka) 4—12 | pantofelek, proszę 
w podwórku, zwrócić za wyna- 
grodzeniem pod 
ZAMIENIĘ kozę | adresem: Daukšos 
na nasiona 1 opał. (Piwna) 2 — 14 
Artilerijos _ (Arty- E 


1.| ZGUBIONY dowód 
tymczasowy na na- 
ZGUBTONE 3 „or-| zwisko Korsak Sta- 
dery“, wydane ! nisławy i 2 metry- 
przez Tick. Pask.|ki dziecinne na 
Punkt. w Trokach jnazwisko Krystyny 
dla Ławrynowicz|i Haliny Korsak, 


ieryjska) 3-b — 


ER E GH 
PRZYGODA STRAŻAKA. 


W nocy z 22 na 23 jadący służbo- 
wo motocyklem dyżurny strażak z 
dyrekcji przecipożarowej (ul. Ja- 
giellońska 3), Piotr  Aleksiunas, 
zderzył się koło Zielonego mostu z 
nieznanym samochodem  ciężaro- 
wym, który rozbił motocykl i zła- 
mał strażakowi nogę. Ciężarówka 
zbiegła, pozostawiając rannego na 
ulicy. Znaleziono go dopiero zna- 
cznie później i wówczas pogotowie 
przewiozło strażaka do szpitala św. 
Jakuba. (f) 


— AWANTURNICZE NIEWIA- 
STY. W pierwszy dzień świąt, ko- 
ło godziny czwartej w podwórku 
kamienicy nr. 15 przy ulicy Gedi- 
mino (d. Mickiewicza) dwie będą-! 
ce w stanie nietrzeźwym kobiety 
wywołały bójkę. Kres bijatyce po- 
łożyli lokatorzy, którzy rozdzielili 


wojownicze niewiasty. (f) 
ààà AAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAA 


Ogłoszenie 


Kursy Języka niemiecklego 
dia dzielnicy Kaiwaryjskie! 

Z dniem 13 kwietnia rozpocznie 
się znowu, przerwana swego cza- 
su, nauka języka niemieckiego. 
Zgłoszenia dla początkujących 1 
zaawansowanych przyjmuje 
wtorki, czwartki 1 soboty od godz. 


17.30 — 19 w szkołe powszechnej 


we 


Kalwarienstr. 73, nauczyciel. 


Pełnomocnik dla Zw. Zaw. 
Okrąg Wilno—miasto. 


— LGSF 


dotychczas jeszcze nie stawała do 
rozgrywek. Drużyna hiszpańska 
po przegranej z drużyną niemiec- 
kiego garnizonu usilnie trenuje, 
tak, że LGSF będzie miał poważ- 
nego przeciwnika. (f) 


[Praca | [auka iwectowanie) 
ERROR 


NATYCHMIAST | PRYWATNE lek- 
cje pisania na ma- 


potrzebną niania 
szynie I języków ob 


do 10 miesięcznego 
dziecka. Bonifratry | cych. Gedimino (d. 
Mickiewicza) 4—12. 


(Bonifraterska) 12 
l Lekarze l 


m. 4 od g. 12 do 16, 
| REY m iotr | 


NN nnn 
POTRZEBNA nia- 

DR. FUNDOWICZ 
STEFAN 


nia do 2 letniego 
dziecka.  Jarośevi- 

Choroby nerwowe 
1 wewnętrzne 


Giaus (Śniegowy 
zaułek) 9 m. 9. 


POTRZEBNY chło-| 5v. Jakubo (Św. 
piec lub  dziew-| Jakuba) 10 — 2. 
czynka do pasze-| Przyjmuje od 15 
nia kóz. Bokšto do 18. 
(Bakszta) 2 — 24, m 
DR. ORŁOWSKI 
ROMUALD 


Przyjmuje od godz, 
8 do 10 rano i od 
3 pop. do 6 wiecz. 
Gedimino (d. Mic- 
kiewicza) 39 — 4. 


j) "7 na 
| Kupna 1 Sprzedaż | 
| == 1-—=Gztetpgn r 
BRYCZKĘ resoro- 
wą, w dobrym sta- 
nie, siodło sporto- 
we, (tranzel, koła 
z oslami na dętych 
gumach kupię. O- 
{erty z adresem 
ł ceną podać. Pa- 
Kkalnćs (Podgórna) 
1 m. 12. 
pore T WONNA 
RAMĘ czy też cały 
rower marki Za- 
wadzki — Warsza- 
wa, względnie Sier 
plński czy Kukuła 
— Łódź kupię lub 
zamienię . na inne. 
Radio = Elektrote- 
chnika. Vilniaus 
(Wileńska) 36. 


Dr. Med. 

KAZIMIERZ 

ŁUKIEWICZ 

Spec.: Choroby 

skórne 1 wenerycz- 
ne. Vilniaus (Wi- 
leńska) 28 m. 52. 
Podwórze I, przyj- 
muje od g. 2 do 6. 


O AZ EE 


Dr. Med, WIKTOR 
PIESKOW 
Choroby nerwowe 
1 wewnętrzne. 
Uosto (Portowa) 3 
m. 2. Ordynuje od 
12 — 14 i 16 — 17. 


Dr. Med. 
KAZIMIERZ 
iA MATRYMONIALNE f Pac! 
! UD Choroby skórne 1 
rka. | COP CZNEMTAG CIE 
KAWALER, lat 25] manty (Zygmun- 
ziemianin, chętnie | towska) 12 m. 14. 
pozna pannę od 18| przyjmuje od godz. 
de 22 lat, iuteli-| g — 9 i od 1 — 4. 


gentną i przystoj- 
ną w celu matry- 
monialnym. zgło- 
szenia poważne 
wraz z fotografią. 
Dyskrecja i zwrot 


Lekarz-Dentysta 
O. LIPSKA 
przeprowadziła się 
na ul. Auk (d. O- 
fiarna) 4—4. Plom- 


RR DR 0 S a 


Pracownicy „Małej Kawiarni“ na 
święcone dla polskich biednych 
dzieci RM. 43 i Irena Romanowska 
RM. 50. 

Zamiast życzeń świątecznych 
Pierwsza Wileńska Wytwórnia Na 
rzędzi Rolniczych wypłaciła bez- 
pośrednio inwalidzie Komarowi 
RM. 149 pf. 50. 


Dia biednych polskich dzieci 
składają Polacy f-my K. Werk 
Zóls Lange Opel 332 RM. 

Od Haliny i Czesława Szostaków 
20 RM. na święcone dla polskich 
biednych dzieci. 

Od robotników młyna Nr. 1 przy 
ul. Ponarskiej 36 dla polskich 
biednych na święcone 241 RM. 


Dla biednych polskich dzieci Ta 
dzio i Zdziś Hrynkiewiczowie skła 
dają 20 RM. 

Jadzia i Basia Zm. dla biednych 
polskich dzieci składają 15 RM. 

Dla biednych polskich dzieci 
składa HKP przy ul. Pylimo 32 
87 RM. 

Pracownicy i robotnicy, zawia- 
dowcy gmachów stacji W. Towa- 
rowej dla biednych polskich dzie- 
ci składają 144.30 RM. 

Dla biednych polskich dzieci na 
święcone od pracowników Arbeits- 
amtu 88 RM. 

Pracownicy pr. E. Szumańskiej 
na święcone dla polskich biednych 
dzieci składają 40 RM. 

Witold Kołajtis dla polskich bied 
nych dzieci 10 RM. 

Ku uczczeniu pamięci $. p. Ka- 
roliny Szmidt - Wałejkowej pra- 
cownicy I Szpitala (św. Jakuba) 
składają na święcone dia biednych 
polskich dzieci 127 RM. 


| 
Dr. 
Choroby skórne 1 


W. WOŁODZKO [| 
weneryczne. Przyj- 
muje w g. 8 — 11 
|í 15 — 18. Walistr. 

(Zawalna) 22. 


Za duszę 
4. tp. 


Teresy z Landshergów 


Żawiszyny 


odbędzie się dnia 29 kwietnia 
r. b. Nabożeństwo Źałobne w 
kościele św. Kazimierza w No 
wej-Wilejce. O czym zawiada $ 
miają Brat I Syn. 


MARIA 
BRZEZINA 


Gabinet 
Rentgenowski J. KORCHOWA 
Dr. Olandu (d. Holen-|Ę?= 


GQ. NIELUBSZYC 
Pylimo g. (d. Za- 
walna) Nr. 22 — 3. 
Od godz. 15 — 17. 


Dr. Med. GUSTAW 
MARKIEWICZ 
Choroby skórne, 
weneryczne. Gedi- 
mino (d. Mickiewi- 
cza) 1—14. Tel. 997. 
od godz. 8—13 I od 
15—13. 


Dr. O. ABŁAMC= 
WICZOWA. Choro- 
kobiece 1 aku- 


MARIA 


9 rano do 7 wiecz 


skiego) 7 — 5. 


w. 


wa) 26 — G. 


ER. ROSIŃSKA 


by Lvovo (d. Lwow- 
szeria. Kaštonu (d. ska) 57 — 1. > 
Kasztanowa) 7 — 1. 

wznowiła przyję- 

cia od 9—12 1 15—17 | ZANKOWICZ- 


W 5 z wieloletnią prak 
K. GASPEROWiCZ 
Przyjmuje od godz. 
10 — 13 1 16 — 18. 
zęby sztuczne, 
Aušros Vartų (d. O- 
strobramska) 25—9. 


AKUSZERKA 
Romanowska 


świecka) 
przyjmuje 
do 19. 


DR. T. RUNICKI 
Choroby wewnę- 
trzne i kobiece. 
Przyjmuje od godz 


Liubarto (Grodzka) 
27—1. Zwierzyniec. 


dernia) Nr. 4 — 1 


tyką. Wilno, Sodu 
(Sadowa) 15 — 28. 


Od Wydawnictwa. 


Prosimy naszych prenumeratorów na prowincji 
© dokładne i czytelne podawanie adresów. 

Przedpłata za prenumeratę powinna być uskutecz- 
niona przed 1-vm każdego miesiąca. 

Prenumerata wynosi 3 RM miesięcznie. 


Akuszerki 1 


LAKNEROWAȘ 
przyjmuje od godz. 


Jasinskio (d. Jasiń- i 


SMIAŁOWSKA {$ 
Bilies (d. Zamko-jg 


OSTRYŃSKA jj 


Nr. 747 


OFIARY 


Dla biednych sierot polskich skła 
da 20 RM. W. Charytonowicz i 16 
R MA. N. i M. Z. 

HKP Grupą C. składa dla bied-- 
nych polskich dzieci 201 RM. 


Dla biednych polskich dzieci od 
Org. Todt P. K. składają 32 RM 
pracownicy. - 

Zamiast kwiatów na grób 4. p. 
Marii Huszera, dla biednych pol- 
skich dzieci 30 RM. składają Zofia 
i Janina Zawadzkie, i 


Pracownicy Polacy szpitala woj 
skowego na Antokolu na święcone 
dla polskich biednych dzieci 269 
RM. 

C. M. dla polskich biednych 
dzieci składa 5 RM. 

Pracownice fabryki E. Reitz Umi 
formwerke dla polskich biednych 
dzieci składają 110 RM. 

Józef Gasperowicz dla polskich 
biednych dzieci składa 10 RM. 

Dla najbiedniejszych dzieci na 
święcone po wywiezionych rodzi- 
cach do Rosji składa 10 RM. Ale- 
ksandra Cybowiczowa. 

J. R. P. dla polskich biednych 
dzieci składają 20 RM. 

Dla biednych polskich dzieci od 
HKP P. K. urzędnicy i pracowni- 
cy składają 117 RM, 

Zamiast wizyt i życzeń świątecz 
nych na święcone dla polskich bied 
nych dzieci Anna i leksandrs 
Bormann składają 25 RM. 


PODZIĘKOWANIE. 
Wszystkim łaskawym ofiarodaw 
com za udzieloną mi pomoc ma- 
terialną składam tą drogą serdecz- 
ne podziękowanie 
KOMAR 
ociemniały inwalida 


Antoni Siedlec 


| zmarł dnia 26 kwietnia r. b.Ś 
w wieku laft 74, ] 

a  Eksportacja z domu żałoby B 
przy ul. Sokolej Nr. 21 do ko- ff 
ścioła Niepokalanego Poczęri: ;Ę 
| N. M. P. (na Sołtaniszkach) od- i 
będzie się dn. 28 kwietnia r. b. ji 
o godz. 8.30 rano, po Nabożeń- jj 
stwie Żalobnym nastąpi pogrzeb |$ 
na cmentarzu na Zwierzyńcu. 
O czym zawiadamia Rodzinę, ś 
Przy'aciół i Kolegów 3 


Córka. $ 


moza oj M 
$ o 


z Fogtów 
mMmażtgorzaćc 


KUC 


po długch i ciężkich cierpie- 
niach zmarła dn. 25 kwietnia r. b 
w wieku lat 28. 


Eksportacja zwłok z domu 
żałoby przy ul. Ukmerges (Wił- 
| komierska) 133—6 odbędzie się 
| dnia 28 b. m o godz. 11 rano 
| na cmentarz św. Piotra i Pawła 
: O czym zawiadamieają pogrą 
Ą żeni w głębok m smutku 
Mąż i Rodzina. 


gS: 


aè b SL ZEM 
Podziękowanie. 


Najserdeczniejsze podzięko- $ 
wanie kierownikowi Piekoryso- $ 
| wi, fabryce „Raugas”*, działowi H 
chromowemu fabryce „Bredis*, | 
Szkole Nr 33 1 wszystkim bio- § 


-= > Eliza, Marek, Mi-| proszę zwrócić za; fotografii zapew-| py, usuwanie ze-| 13 — 16. Vilniaus ; i 
4 i U KONTER. 5 chał na kupno| wynagrodzeniem: | nione. Kierować Ma Boz Bólu, Eon (Wileńska) 6 m. 6 | cagźcję sady I rącym swój w pogrzebie na- 
rzedsprzedaż biletów od środy | skarpetek 1 poń-|pod adresem: Tra-|pod adresem: Paš- rony, mostki, sztu-| pr. ALEKSANDER | szej najukochańszej córki j 
29 b. m. w kasie teatru w godz. czochi, unieważnia | ky (Trocka) 15—14, |tas  Jasłunał — L,| czna zęby. Ordy- PIWECKI Największy zysk, ś. tp z, 
11—13 i 16—18.40. SE A pacati aue ga s z 11| Choroby wewnę- A a : 
m nz zizi oł ec c ih U = WA” trzne. Pilies (Zam- R 8 
a ZGUBIONY dowód: Handel i Przemyst | o ZEE WENA EB kowa) 12 s Or. |Na mrozy. : 3 
GREWAI AKI (krum ie) osobisty litewski, || AUS IZONYŚ H| SZATYNKA, kraw| = Dr. dynuje od 14 — 18. | gwarancja dobroci. M 
I metryki na nazwłs | TECHNICZNO- cowa, pozna pana| K. SOKOŁOWSKI | -1 —— — — |Kalvarjy (Kalwary ggg a | p. 
d I 1 ko Piotra Wilkie-| DENTYSTYCZNE | wzrostu wysokiego, | Choroby skórne i R s$ zmarłej 20 kwietnia 1943 roku & 
po cenach urzędowych poleca| niewicza proszę | prace: koronki, |inteligentnego, sza-| weneryczne. Przyj-| J. CZESNOWSKA ą składają Fi 
A zwrócić za wyna-|mostki, zęby naj|tyna, w wieku odj muje od g. 8 do 12| choroby kobiece Daniłowo, 1 í 3 m 
WYTWORBRNIA grodzeniem pod, kauczuku wykonu- j30 do 40 lat. Oferty | i od g. 5 do 7 wiecz. | Tilio (d. Mostowa) giński lub: Wilno, Rodzice, Siostra i Krewn'. ; 
7 A M e adresem Dailidžių | je Polocko (Połoc-; do Adm. „Gońca“ j Viiniaus (Wileńska) | 8 — 13. Przyjmuje ja rumie: OSZ-Ę È - n d 
Vilniaus (Wileńska) 17/19—3, | (Ciesietstra) 5 — 5. | kaj i1 m. 1. pod „Niebo, | Nr. 30 m. 14. 10 — 11 1 1.30 — 18. ska) 148. 
` MIS PRLE O S E POPR E E RE O E ET E SCT OARD TOPIE ATIE AA P OON E EA TAE SE E 


Adres Redakcji i Administracji: m. Gedimino 11-3 {I piętrc), Telefony: Fedaztor Naczelny 42, Redakcja 


ol godz. 12 da 


r 


Ly Jm, 


Drukarnia „Auszra“ w Wilnie 


I 


EJ 


Adamjnisfrucją czybną od godz. 7 


Adminitraeji — 30 fen, Stranica 


dó 15 foprócz niełzie: į świąt), 


ma 12 szpal  Administracją 


3, Adrajnist-ącja 7-09 Ekspedycja 6-99, Godziny przyjęć w sprawach ż:dąkcyjnych od 10 do 15. Redaktór 


Ceny ogłoszeń: Wiersz milim, na 4 str. 12 fen, 
njo uwzg'ęcnfa 


zawrzeżeń cò do r 


handlowe e 100 próc, 
ózmieszczenią | terminu ogłoszeń, 


RE AZ M 


Wydawnictwo „Goniec Codzienny“, 


drożej, 


Za podate adresu de 


